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Łódź, niedziela 15 września 1946 roku 


Drugi „Gdańsk* na Adriatyku 


WALKĄ 0 TRIEST 


Chcą uczynić zeń kolonię brytyjską. — Polski głos 
ostrzegawczy. — Gzy w Trieście ma hyć „vicekról” ? 


Na posiedzentu włoskiej komisji teryto- 
rialno-politycznej głos zabrał delegat Pol. 
ski Winiewicz, który bronił stanowiska 
Jugosławii w sprawie Triestu. Winiewicz 
przypomniał, ' że traktat wersalski nie 
przerwał więzów Gdańska z Rzeszą nie- 
miecką. Trzeba statut Triestu tak opraco- 
wać, aby jego więzy z Włochami zostały 
zerwane. W łym celu należy połączyć 
Triest z Jugosławią unią celną, monetarną |7 
1 silnymi więzami gospodarczymi, 

Na tymże posiedzeniu przemawiał 7ów- 
nież minister Mołotow, który oświadczył, 
że Triest nie może być uważany za kolo- 
nie bryłyjską lub coś w tym rodzaju. Przy- 
pomniał, że Rada 4 Ministrów postanowi- 
ła statut Triesia oprzeć ma ząsadach de- 
mokratycznych 1 Związek Radziecki tego 
postanowienia śośłe się trzyma. 

Wielka Bryłania życzy sobie oddania 
władzy nad Triestem cudzoziemskiemu 
gubernatorowi, podczas gdy, trzymając się 
zasad demokratycznych, Związek Radziec- 
ki pragnie władzę złożyć w ręce Zgroma- 
dzenia Ustawodawczego, 

Na czele rządu triesteńskiego będzie sta 
ło 3 cudzoziemców: gubernator, zastępca 
gubernatora i szef bezpieczeństwa. Moło- 
tow porównał stanowisko gubernatora ze 
stanowiskiem wicekróla Indit.. Wielka Bry 
tania, dodał Mołotow, chciałaby widzieć 
w Trieście tego rodzaju rząd, jakiego dziś 
już żaden naród nie chce. 

Mołotow skrytykował również projek“ 
ty amerykański í francuski. Następnie Mo- 
łotow zaproponował przeprowadzenie cał- 
kowiłej demilitaryzacji Triestu. W przecią 
gu 30 dni po podpisaniu traktatu pokojo- 
EOR 


8 s 
Grecju prowokuje 
„incydenty graniczne" z Jugosławią 
Gazeta albańska. „Baszkiri“ donosi o na- 
padach faszystów greckich na terytorium 
Jugosłowiańskie i pisze, że wypadki te do- 
wodzą, że trzeba wreszcie położyć kres na 
paściom | agresji greckiej. Tym członkom 
Rady Bezpieczeństwa, którzy nie wierzą 
w niebezpieczeństwo grożące pokojowi ze 
strony Grecji, może wypadki na granicy 
Jugosłowiańskiej wreszcie otworzą oczy. 


Strajk marynarzy 
trwa nedal w USA 


S$trajkujący w Stanach Zjednoczonych 
marynarze pomimo uzyskanej podwyżki 
do pracy nie przystąpili. Nastąpiło to dla 
zadokumentowania solidarności z innym 
związkiem marynarzy, który właśnie 
strajk rozpoczął. 


Robotników na bruk 


wyrzucają Anglicy w [ranie 
Prasa irańska donosi, że Anglo-irańskie 
Towarzystwo Naftowe przeprowadza dalej 
redukcje robotników, szczególnie uczestni- 
ków ruchu robotniczego 1 aktywnych 
działaczy robotniczych. 


wego z Italią, wojska sojusznicze powin- 
ny całkowicie opuścić okręg Triestu. Ra- 
da Bezpieczeństwa winna być wyposażo- 
na w dostateczne siły zbrojne, aby prze- 


szkodzić wszelkiej ewentualnej napaści na |dania Albanil, domagającej się dalszej re- | 
Wolne Miasto Triest, nie trzymając jednak | dukcji 


swolch oddziałów na jego terytorium. 
Na zakończenie Mołotow powiedział, że 
maeno OORWEDSO: A „pokól gł 


NEW TWO 


Jej dwaj 


zapewnić można tylko dzięki wspólpracy 
wielkich państw z małymi. 
Óbi: 
cd 
Na komisji wojskowej rozpatrywano ża 
włoskich sił zbrojnych. Wniosek 
Albanii zyskał poparcie ZSRR. Decyzja w 
tej sprawie zapadnie w przyszłym tygo- 
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Siedzi sobie Germania, 

tłusta i bardzo rada, 

a pan Be chyli się przed nią 

i „kwiatki“ w dani składa. 

Ubiega się o względy 

i bardzo się z tym Śpieszy, 

żeby zapewnić sobie 

wzajemność czwartej Sr: 
a ani 


ZABL 


WETA | 


Rząd angielski atakuje je roboiników 


KOWANO DOMY, 


Bo zaraz, tuż na stronie, 

inny pan, dobrze znany, 
szykuje się, żeby także 

hołd złożyć mamie Germanii. 

I bukiet „rozmaitych kwiatków” 
za swymi plecami chowa. 

Jaki jest ich gatunek 

wyjaśni nam jego mowa... 


TRAEIN 


MEET 


| Zastępca Hitlera 


przemawia przez tajne radio 


Pierwszy zastępca i prawa ręka 
Adolfa Hitlera, osławiony Martin 
Bormann, poszukiwany był gorącz- 
kowo przez. władze alianckie w 
ĄNiemczech od wielu miesięcy. Już 
wielokrotnie podawano do wiado- 
mości, że zginął on z całą pewno- 
ścią i przedstawiano „autentycz= 
nych” świadków jego śmierci. 

OE. jak donoszą ze Stutt- 


Głos jego był ostatnio trzykrot- 
ie słyszany przez radio. Za pomo- 
tajnej radiostacji wzywał on 
Niemców do „wytrwania”, i zapo- 
jwiadał „lepsze czasy”. 

EEE UZ "ETZ ST TE OAZA EWY A "TROW 


Spadek dolaru 
nu gięłdach światowych 


Na gieldach światowych notuje się nie- 
przerwany spadek wartości dolara. Zjawi- 
sko to wywołało wiełkie zaniepokojenie 
w amerykańskich sterach finansowych. 
Jest rzeczą powszechnie wiadomą, że w 
Stanach Zjednoczonych dolar równoważny 
jest obecnie jednej trzeciej jego wartości 
przedwojennej, 


Churchill contra Attlee 


B. premierowi mio rodohn się 
polityku w Indisch 


I| Rzecznik brytyjskiej partit konserwatyw= 
nej oświadczył, że opozycja konserwatyw* 
na żądać będzie dwudniowej debaty w 
sprawie Indii natychmiast po zebraniu się 
parlamentu, 

Były premier Churchill prawdopodob< 
nie wygłosi przemówienie opozycyjne w 
debacie, w której weźmie udział R.A. But. 
ler, były podsekretarz stanu dla Indii. 

Opozycja zacznie od zażądania od rzą 
du wyjaśnień w sprawie ustawicznych roz 
ruchów w Indiach. 


Ślaciem Miflera 
Holendrzy gnękią Imdonezyjczyków 


Holenderska agencja informacyjna do- 
nosi, że w Casino w Australii wybuchł 
bunt w obozie dla powstańców indonezy|- 
skich. Kilkuset jeńców rozstrzelano. Agen- 
cja donosi, że powstańcy umierali z okrzy* 
kiem na ustach: niech żyje republika Indo- 
nezyjska | 


Rozsąilny Amerykanin 
9 polityce St. Zjednoczonych 


Na zebraniu przedwyborczym w Stanach 
Zjednoczonych senator Pepper wygłosił 
przemówienie, w którym powiedział, że na- 
ród amerykański pragnie wiedzieć, dlacze* 
go amerykańskie siły zbrojne stały się 
symbolem obrony faszyzmu i monarchiz= 
mu. W imię czego dyplomacja amerykań- 
ska zmusza flotę amerykańską do wycią< 
gania dla Wielkiej Brytanii kasztanów z 
ognia Bosforu, Suezu i Palestyny? 


MARTA MIEKKA 


TAEMA 


otlcięto wodę, gaz i.elektryczność —Aresztowąnia wśród kaz. 


Sprawa braku mieszkań dla bezdom- 
nych robotników londyńskich staje się co- 
raz bardziej palącą i obecnie już szerokim 
echem odbija się ona w opinii całego 
świata. 

Jek już donosiliśmy, pozbawieni dachów 
nad głową robotnicy, pozajmowali wielkie 
i luksusowo urządzone gmachy magnatów, 
które nie były zamieszkane przez właści- 
ciel, posiadających większą ilość tekich 
pomieszczeń. 

Uczyniono wielki krzyk o „bezprawne 
włamania do cudzej własności” i rząd przy 


stąpił do energicznej akcji, stając w obro- 
nie magnatów i wielkich posiadaczy. Poli- 
cja londyńska nie zdołała jednak usunąć 
robotników z zajętych mieszkań, albowiem 
w obronie stanęły wielotysięczne tłumy ich 
towarzyszy pracy, uniemożliwiając eksmisję. 

Wobec takiego stanu rzeczy władze przy 
stąpiły do „generalnej blokady“ gmachów 
zajętych przez rodziny robotnicze, 

Domy otoczono kordonami policji. Od- 
cięto calkowicie dopływ wody, gazu i 
elektryczności. Zamierza się w ten sposób 
zmusić robotników do „dobrowolnego“ 
opuszczenia zajętych mieszkań, 


Całą sprawę wykorzystano dla wielkiej 
nagonki przeciw partii komunistycznej, na 
którą zrzuca się winę za „sprowokowa* 
nie” (?) tych wypadków. Onegdaj aresz. 
towano w Londynie 5-ctu członków władz 
naczelnych tej partii, 


Zapowiedziano „bezwzględną walkę prze 
ciw samowoli i w obronie własności pry- 
watnej”. 


Dzięki polityce „socjalistycznego” rządu 
brytyjskiego, szary robotnik londyński stof 
w obliczu zimy, którą wypadnie mu Spg- 
dzić pod golym niebem, 


powieści „Podaj mi dłoń wziętych jest z 
przeżyć osobistych jej autora, nię jest on 
jednak „Zbigniewem“, jak Panie przypusz* 
czają. Andrzej Żański przebywał dłuższy 
Czas w więzieniu na Sterlinga w Łodzi, w 
Oświęcimiu oraz innych obozach koncen- 
tracyjnych. 
% 

M. L. Komisja Mieszkaniowa niewaątpli- 
wię rozpatrzy Pana podanie, To, że jęst 
Pan robotnikiem w „Społem, a nie w ta- 
bryce, nie wpłynie na decyzję Komisji. My 
nie mamy wpływu na jej postanowienia. 
Zgłoszeń o mieszkania jest bardzo wiele, 
stąd zapewne zwłoka. 

NIESZCZĘŚLIWA ZOSIA zakochała 
się i pyta, jak wyznać swoją miłość chłop" 
cu... którego wcale nie zna. Zastanów się, 
„Nieszczęśliwa Zosiu“, czy to napewno 
jest miłość? Bo nam się zdaje, że Tobie 
poprostu ten chłopiec podoba się zewnętrz- 
nie. Niestety, o ile przypadek jąkiś nie zet- 
knie Was ze sobą, nie widzimy sposobu, że- 
by Pani poznała swój ideał. Jeżeli go na- 
wet Pani pozna przes jakiechś znajomych 
— to w każdym razie nie radzimy Pani wy- 
znawać mu swych uczuć. Mogłoby to tył- 
ko do Pani zrazić, Zawsze mężczyzna mur 
8i zrobić pierwszy BS: 


STEFCIA O. Panno Stefciu — jeżeli 
normalna nauka tak Panią męczy, to jak 
może Pani myśleć o zrobieniu w ciągu ro- 
ku dwóch klas? Trzeba na to wielkiego 
wysiłku. Naszym zdaniem, powinna Pani 
przemęczyć się jeszcze te dwa lata w szko- 
le, otrzymać małą maturę i, i wtedy zade” 
cydować o swoim dalszym losie. Narazie 
powinna Pani starać się wzmocnić, chyba 
macie szkolnego lekarza? Niech Pani coś 
doradzi, żeby osłabienie, spowodowane za” 
paleniem płuc, szybciej niinęło. Wydaje się 
Pani, że łacina, zajęcia praktyczne — to 
rzeczy niepotrzebne. W życiu okazuje się 
często, że to, co, jako uczniowie, uważa- 


EXPRESS ILUSTR. 


To jest „demokraćja” 


Rasizmw St. Zjednoczonych 


Murzynów mordują bez żadnych powodów i zupełnie bezkarnie 


Z Ameryki coraz częściej dochodzą 
wiadomości o oburzających wypadkach 
samosądu nad murzynami — prawo 
linczu odżywa w „demokratycznej“ 
Ameryce. 

Zjawisku temu towarzyszy wzrost 
faszystowskich wpływów po drugiej 
stronie oceanu oraz wzmożona działal- 
ność osławionego Ku Klux Klanu i in 
nych faszystowskich organizacji. 

Podburzającą kampanię przeciwko 
murzynom zorganizował m. in. znany 
amerykański polityk, Gene, Talmadge. 
Na jednym z zebrań przedwyborczych 
— p. Talmadge kandyduje na stanowi” 
sko gubernatora w północno ~ amery- 
kańskim stanie Georgia — wystąpił z tak 
skrajnie szowinistycznymi hasłami w 
stosunku do murzynów, że owoce tej 
„mowy“ nie dały na siebie długo czekać. 


Czy pamiętacie rogowe okulary i ich 
wiecznie roześmianego właściciela w słom- 
kowym kapeluszu ? 

Harold Lloyd nie dorównywał wprawdzie 

Chaplinowi pod żadnym względem, był je- 
dnak najbardziej popularnym po wielkim 
Charlie komikiem filmowym. 
Ostatni swój film nakręcił on w 1938 
roku. Nie chciał wprawdzie wycofać się z 
filmu, ale żadna z proponowanych mu na- 
stępnie ról nie odpowiadała mu. 

Ostatecznie, gdy się ma w majątku 
„Skromnych* 20 milionów dolarów, można 
sobie pozwolić na kaprysy. 


liśmy w szkole za zupełnie zbędne, naj 
więcej nam się potem w życiu przyda- 
wało. 
$ r 
MALINKA Z ŁODZI. Ciekawa jest Pa- 
ni, kto otrzymał nagrodę za etykiety na 
zapałki. Może zwróci się Pani do Mono- 
polu Zapałczanego w Warszawie. 
WICIA. Jeżeli „On“ znalazł już sobie 
inną — nic na to Pani poradzić nie może. 
Trzeba sobie tę „milość“ wyperswadować, 
Musi pani mieć ambicje. 
DBALI U "AOR s 


Codzienna nowełka „Expressu' 
p, a 
Sześć 
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Szanowny Panie Doktorze 


Po tym, co zaszię między nami wcżo- 
raj, czuje się w obowiązku napisać 
kilka słów, Oczywiście, mogłam do Pa- 
na zatelefonować, miast pisać, ale 
mógłby Pan to źle zrozumieć — męż- 
czyźni są tak bardzo zarozumialji — 
i ostatecznie, może nie mogłabym 
wszystkiego, co pragnę powiedzieć 
telefonicznie. Zresztą przypominam 
sobie, że Pan wcale nie ma telefonu. 
Więc piszę, I aby jak najrychłej wy- 
jaśnić wszystko, przypomnę co zaszło 
między nami w dniu wczorajszym. 

Zaprosiłam Pana do siebie na fili- 
żankę herbaty. Byliśmy sami. Uważam, 
że takie téte a tete jest najmilsze, gdy 
się chce pomówić z dobrym przyjacie- 
lem, a za takiego uważałam Pana 
do dnia wczorajszego, Nalałam Panu 
filiżankę herbaty, a Pan odsunął fili- 
żankę, nagłym ruchem objął mnie wpół 
i zaczął całować, Całował mnie Pan, 
jak wariat. I dopiero później, gdy 
Pan odszedł, uprzytomniłam sobie, 
że zapomniałam Pana  spoliczkować 
za tę bezczelność ! 

T dlatego teraz 
wy sytuację, Nie wiem z 
go rodzaju kobietami miał Pan dotą 
do e enia. Ale co do mnie pomyli! 


piszę do Pana, by 


W ręce Harolda wpadł jednak scenariusz 
tak bardzo frapujący, że odrazu zgodził się. 
nakręcić film i zagrać w nim główną rolę. 


W tymże samym stanie Georgia był 
jeden jedyny murzyn uprawniony do 
głosowania. Na drugi dzień po podbu- 
rzającej mowie polityka amerykańskiego 
został on zastrzelony. 

Bardzo charakterystyczne stanowi- 
sko w tym wypadku zajął sąd przysię” 
śłych, rozpatrujący tę sprawę. Wyszedł 
on bowiem z założenia, że zabójca mur 
rzyna „działał we własnej obronie". 

Inny znowu wypadek linczu jest je” 
szcze bardziej charakterystyczny. 

więzieniu w Monrae, położonym 
na wybrzeżu Atlantyku siedział 27- 
letni murzyn Roger Malcoln, skazany 
na 10 dni aresztu za zranienie białego, 

Którejś nocy wszedł do celi mtrz 
na zastępca miejscowego szeryła, o% 


wiadczając, WED IWA po niego wła 
ściciel farmy, Harrison, u którego pra” 


Komik w rogowych okularach): 


Harold Lloyd kręci nowy tilm 


Już niedługo więc zobaczymy Harolda 
Lloyda na ekranie. Nowy film jego będzie 
się nazywał „Harold Didlebock*, gdzie zno- 
wu ujrzymy m, in, bohatera huśtającego 
się głową na dół przed oknami najwyższego 
piętra „drapacza chmur“, Harold Lloyd jest 
przywiązany jedną nogą do łańcucha, do 
drugiego końca którego przywiązany jest 
rozjuszony lew. 

Wątpliwe jednak, czy te stare tricki spo- 
dobają się dziś publiczności, której gusty 
bardzo się zmieniły. 


Ciekawym szczegółem jest, że podczas 


gdy Harold Lloyd obejmuje znowu swoje 
miejsce w produkcji Hollywoodu jego 22- 
letnia córka Gloria debiutuje w filmie 
I ona, jak jej ojciec, nos 
okulary w rogowej oprawie. 


„Bella donna“, 
Bi... 


podaje do wiadomo 


WINOGRONA 


w cenie zł. 100— za 


8 


listów 


PAŃSTWOWA CENTRALA HANDLOWA W ŁODZI 
w DZIALE SPOŻYWCZYM 
można nabyć hurtowo 


przy ul. Kilińskiego 88 


WĘGIERSKIE 


1 kg. brutto za netto, 5892 


m 
„Miły Panie- Doktorze! 
/ażam, że to bardzo miłe z Pana 
, że Pan dotąd nie odpowiedział 
je listy, Milczenie to wskazuje 
najwyraźniej, że zdaje Pan sobie spra- 


strony 


mnie. Ale nie daje mu to jeszcze pra- OOBE sr 
wa zachowywać się w takj sposób, |” e niewłaściwie Pan postąpił i 


jak Pan się zachował! Jestem głęboko 
oburzona i oświadczam: „ze mną nic 
się nie da zrobić”, Przytaczam zda- 
nie, które wy, mężczyźni, najlepiej 
rozumiecie, A mówię je na wypadek, 


gdybyśmy się kiedy przypadkowo 
spotkali. Z uszanowaniem Lena“ 
H 


Szanowny Panie Doktorze! 

Nie wiem, czy Pan otrzymał list, 
który pisałam przed ośmiu dniami, 
Na wszelki wypadek piszę raz jesz- 
cze, i posyłam ten list przez posłańca, 
by mieć pewność, iż dojdzie on do rąk 
Pana. 

Było by mi bardzo trudno powtórzyć 
raz jeszcze to, co napisałam przed ty- 
godniem. Celem moim było wyjaśnić 
sytuację: nie należę do tego rodzaju 
kobiet, które można bezkarnie cało- 
wać j z którymi można się obchod: 
w taki sposób, jak Pan to uczynił! 
Chciałam to Panu powiedzieć z całą 
stanowczością, ale nie chciałam Pana 
męczyć. Ostatecznie można się prze- 
cież zapomnieć. Chodzi mi więc tylko 
o to, by na przyszłość się to nie powtó. 


się Pan, Nie mam nie przeciwko temu, 
żeby jakiś mężczyzna kochał się we 


przy okazji. 
Serdeczne pozdrowienia od Leny". 


e nie chciałby mnie Pan bardziej 
dotknąć, Ale zapewniam Pana, że nie 
gniewam się już. By zaoszczędzić te- 
lefonowania do mnie, wpadłam na do- 
skonały pomysł, Czy chce się Pan 
spotkać ze mną jutro, o godz, 5 po 
południu, na dancingu, w hotelu Bo- 
ston? Jest tąm wspaniała muzyka jaz- 
zowa, a muzyka ułatwia kłopotliwe 
spotkania, nieprawdaż? Myślę, że roz- 
mowa nasza wszystko wyjaśni. 
Serdeczne pozdrowienia. Lena B.“ 
IV 


„Kochany Doktorze! 


Nie che też, aby Pan 
wrażenie, iż dr mego do-|W 
mu są dla Pana zamknięte. Bynaj-|o 


mniej, Proszę do mnie zatelefonować|m: 


Co się właściwie stało? Dlaczego nie 
był Pan wczoraj na dancingu? Czy 
Pan jest obrażony? Ależ to dziecinna- 
da! Wszak byli zawsze dobrymi 


ne. Niech Pan również o nim zapom- 
ni! Biedny chłopcze, Pana drogo kosz- 
towała ta chwila zapomnienia! 

Być może, miał Pan rację, nie cheąe 
spotykać się w „Bostonie“, Jest tam 
tak gwarno i jazzband tak huczy, że 
nie słyszy się wcale słów. Wobec tego 
mam inną propozycje. Spotka: 
i iedzy 6 a wpół do 
*, Jest tam o tej 
o i spokojnie. Po- 
k, jak dawniej, nie- 
A o tym głupim całusie nie 
wspominajmy już więcej. Lena“. 


Nr 238 


cowala kiedyś szwagierka Rogera, 

Ona właśnie wymogła na Harriso- 
nia aby złożył on za Rogera 600-dola* 
rową kaucję, celem jego wcześniejsze” 
go zwolnienia. 


Przed więzieniem czekali na Roge- 
ra: Harrison, żona Rogera, szwagierka 
i jej mąż, oczywiście murzyni. Wszys* 
cy zajęli miejsca w samochodzie Harri- 
sona. 

Gdy wóz znalazł się obok drewnia” 
nego mostu, przerzuconego nad bagni- 
stym potokiem Apalachee — naprzeci- 
wko nich pojawiła się grupa 20 białyc? 
mężczyzn, uzbrojonych w karabiny i př 
stolety. 

Zatrzymawszy samochód, dowódca 
owej grupy — wysoki mężczyzna w 
dwurzędowym brązowym ubraniu 
polecił wywlec z samochodu czworo 
murzynów, których przywiązano do ro” 


snącego w pobliżu  piasczystej drogi 
ebu. 

Trzy salwy z karabinów uśmierciły 
murzynów i murzynki, sam Harrison z 
trudem uszedł z życiem, gdyż i jego 
chciano zlinczować — „za pomoc oka- 
zaną Rogerowi”, 

Harrison powiadomił szeryfa o zbro 
dni. Za ujęcie sprawców ogłoszona zo” 
stała „naśroda”, jak dotąd jednak nikt 
się na nią nie połasił. 

Powyższe wypadki nie są wyjątkiem 
— fala rasowej nienawiści w Ameryce 
wydaje coraz więcej plonów. Stan ten 
nie zniknie prędzej, nim zasady rów- 
ności, demokracji i wolności z pustych 
słów nie staną się czynem. (z). ' 


TEATR „BAGATELA“ — Piotrkowska 94 
a] 


„„śmiejmy się, kto wie czy »BLIZNIAK« 
potrwa jeszcze dwa tygodnie. 


(=) A DYMSZĄ 
(wg Beaumarchais) 
Dziś 2 przedstawienia. Pocz. o godz, 16.30 
i 19.30, Kasa czynna cały dzień, 


M ł 

„Szanowny Panie Doktorze? 

Pan znów się nie zjawił, Nie znaj- 
duję słów, by nazwać właścjwie pań- 
skie postępowanie, Jest rzeczą niesły= 
chaną, by nie odpowiadać kobiecie 
na listy i nie przychodzić ną wyzna- 
czone przez nią rendezvous! Ponie- 
waż jednak znałam Pana jako gentel- 
mana, przypuszczam, że musiało się 
coś stać, co wpływa na pańskie mil- 
czenie, 

Pragnę wyjaśnić sytuację, Czy Pana 
w mych listach cośkolwiek dotknęło? 
Pańskie milczenie denerwuje mnie, 
Proszę się ze mną koniecznie skomuni- 
kować. Oczekuję pańskiego telefonu 
jutro pomiędzy 10a 11 rano. Koniecz- 
nie, Lena", 

Vi 


„Ryszardzie! 

Nie mogę już dłużej czekać, Pan 
mnie doprowadzą do szaleństwa swym 
milezeniem. Cóż Pan chce? Bym Panu 
powiedziała, że Go kocham? Tak jest, 
kocham Pana! Pocałunki Pana dopro- 
wadziły mnie wówczas do jakiegoś 
dziwnego szału. Nie mogę już dłużej 
milczeć. Zamykam oczy į marzę, aby 


to wszystko taz jeszcze powtórzyło 
się. Czekam! Przyjdź! L” 
— Kochany! — rzekła piękna pani 


do doktora R., gdy ten zjawił się u 


niej — Powiedz, dlaczego właściwie 
nie odpowiadałeś na moje listy? 
— Kochana! — odparł doktór R., 


całując piękną panią mocno w usta — 
Czy znajdowałbym się tutaj i mógł- 
bym cię całować į pieścić. gdybym ne 
listy twe odpowiedział? M. 


BURMISTRZ: — Oto sprawca mojego 
nieszczęścia! Jak się zemścić? 
WICEK: — Za pomocą szmalcu! 


. p) . 
Rejestracje wojskowe 
Kto ma się zgłosić jutro? 
ROCZNIK 1929 

Jutro, w poniedziałek, do lokalu Wydzia- 
łu "Wojskowego przy ul. Piotrkowskiej 104, 
winni się zgłosić wszyscy mężczyźni, uro- 
dzeni w r. 1929, których nazwiska rozpo- 
czynają się na literę 8. 

ROCZNIK 1926 

Jutro, w poniedziałek, do lokału przy ul. 
Świętokrzyskiej 15, winni się zgłosić wszy- 
scy mężczyźni, urodzeni w r. 1926, których 
nazwiska zaczynają się na litery H, L 3. 

W obydwu lokalach urzędowanie od 8-ej 
do 13-ej. 

Zgłaszający się winni przynieść ze sobą 
wszystkie dokumenty. 


na Uniwersytecie Łódzkim 

Sekretariat Uniwersytetu Łódzkiego 
podaje do wiadomości, że w dniu 20 
września rb. (piątek) odbędą się egza- 
miny konkursowe na Wydziały: 

1) Lekarski — godz. 9-ta rano w 
gmachu Collegium Anatomicum przy ul. 
Narutowicza 60, sale II i II!-go piętra. 


2) Stomatologiczny — godz. ista, 
Narutowicza 60, sale II i IIl-go piętra. 


3) Farmaceutyczny — godz, 8 rano, 
ul. Lindleya 3, III piętro. 


„Wszyscy kandydaci obowiązani są 
legitymować się przy wejściu na salę 
egzaminacyjną dowodem osobistym z 
fotografią oraz pokwitowaniem na zło- 
żone dokumenty, 


Poza tym każdy kandydat winien 
być zaopatrzony w trzy arkusze papie” 
ru, atrament i pióro. 


Znęcał się nad matką 
Matecki stanie przetl sądem 


Mieszkańcy domu przy ulicy Abra: 
mowskiego 38, niemal co dzień alarmo- 
wani byli krzykami o pomoc. Krzyki 
dochodziły z mieszkania zajmowanego 
przez staruszkę, J, Matecką mieszka” 
jącą wraz z 2l-letnim synem  Mieczy* 
sławem. Okazało się, że zwyrodniały 
syn znęca się nad matką, katuje ją i ko- 
pie. Matecka często robiła wyrzuty sy 
nowi, że nie daje jej pieniędzy na utrzy 
manie. Staruszka zmuszona była brać 
jałmużnę od sąsiadów. Na tym tle do* 
chodziło do staré z synem, które koń- 
czyły się bestialskim znęcaniem się te- 
go ostatniego nad matka. 

Któregoś wieczora Matecka cała za 
krwawiona przybiegła do sąsiadów, 
prosząc ich o obronę przed synem. 


Zwyrodnialca oddano w ręce Milicji 
Obywatelskiej. 
przed sądem. 


Niebawem stanie on 


(h. k.) 
PAŃSTWOWY TEATR WOJSKA, 
POLSKIEGO W ŁODZI 
ul. Stefana Jaracza 32 
o godz. 15.30 popoł. i o 19.15 


„WILKI W NOOY“ i 
z JÓZEFEM WĘGRZYNEM ` 


BURMISTRZ: — Macie szmalec! 
WICEK: — Trochę już zalatuje, ale dla 
Führera w sam raz... 


Przyglądając się wykresom Nadzwyczaj- 
nego Komisariatu do walki z epidemiami 
odrazu rzuca się w oczy charakterystyczny 
szczegół: wszystkie krzywe, dotyczące na- 
silenia chorób epidemicznych w naszym 
mieście, wykazują tendencje wybitnie zniż” 
kowe. 

Jak dotąd — w Łodzi niema i nie zagra- 
ża nam żadna epidemia! 

Korzystamy z uprzejmości dr, Skibniew= 
skiego, który udziela nam interesujących 
informacji o stanie zdrowotnym naszego 
miasta. 

Zazwyczaj w okresie letnim i jesiennym 
miasto nasze, posiadające specyficzne wa- 
runki sanitarne, dotknięte było epidemią 
tyfusu brzusznego. Dzięki zaszczepieniu w 
ub. r. i w roku bieżącym po 200.000 oby- 
watefi epidemia tej strasznej choroby zo- 
stała w pełni zażegnana. W ostatnim tygo- 
dniu zanotowano w całej Łodzi zaledwie 15 
przypadków zachorowań na dur brzuszny. 


Najmniej 


Zgodnie z naszą zapowiedzią odbyło się 
nadzwyczajne posiedzenie Zarządu Głów- 
nego Związku Zawodowego Pracowników 
i Robotników Przemysłu Włókienniczego 
oraz przedstawicieli zarządów wszystkich 
oddziałów tego związku. 

Obrady poświęcone były pewnym zmia- 
nom, jakie wprowadza umowa zbiorowa 
w przemyśle włókienniczym. Najważniej- 
szym jej postanowieniem jest, że podstawą 
wynagrodzenia włókniarza są, nie — 
dotąd miało miejsce — premie, lecz staw- 
ka zasadnicza, przy czym najniższe wyna” 
grodzenie nie może wynosić mniej, niż 3000 


Kierownicy firm 


Łodzi wykryte zostały poważne nadużycia 
natury gospodarczej, popełnione przez spół 
właścicieli wytwórni farmaceutycznej „Se- 
len“ w Łodzi przy ul. Nawrot 35. 

Jak stwierdziła Komisja Specjalna w Ło- 
dzi, wskutek rozmaitych machinacji, doko- 
nanych przez spółwłaścicieli tej wytwórni, 
Skarb Państwa poniósł poważne straty. ' 

Po ustaleniu tego wydany został nakaz 
aresztowania obydwu  spółwłaścicieli tego 
przedsiębiorstwa — 40-ietniego Stanisła- 
wa Żuchowskiego, syna Jana i Anny, dok- 
tora chemii, zamieszkałego przy uł. Nawrot 
Nr % m. 7, oraz 46-letniego Henryka Las 


zorza Str 3 


ED 


BURMISTRZ: — Po co to robicie? 
,WACEK: — Zobaczy pan, jaki wspar 
niały będzie efekt... 


Nie ma w Łodzi epi 


Ami jednego wypadku tyfusu piamisieśo. - Spo- 
radyczne zachorowania ma dur brzuszny 


Akcja szczepień ochronnych jeszcze trwa i 
zostanie zakończona w końcu września. 

Równolegle z epidemią tyfusu brzuszne- 
go zazwyczaj wybuchała w Łodzi epidemia 
czerwonki — dezynterii. Jest to choroba 
sezonowa, występuje ona zazwyczaj w okre 
sie masowego spożywania owoców. Obecnie 
prawie, że jej na naszym terenie nie ma. W 
ubiegłym tygodniu zapadło na nią tylko 4 
osoby, w roku ubiegłym o tej porze zgła- 
szano po kilkadziesiąt wypadkówszachoro- 
wań na choroby dziecięce, jak płonica 
(szkarlatyna) i t. p. 

Plagą, która w ubiegłym roku nękała na- 
sze miasto był tyfus plamisty, W ubiegłym 
roku; wskutek nieustającego ruchu ludno- 
ści, choroba ta szerzyła się w zastraszają 
cy sposób i ilość zachorowań na nią wyno- 
sita do 60 tygodniowo. Teraz już od dwóch 
tygodni w Łodzi nie było ani jednego wy- 
padku zachorowania na dur plamisty. 

Zwiększyła się natomiast liczba zachoro- 


3.000 zł. miesięcznie 


wynosić mają zarobki w przem. włókienniczym 


złotych miesięcznie. Stosunek podstawowe- 
go wynagrodzenia do premii jest jak 2:1. 
Premie włókiennicze zostają zniesione. 

Poza tym umowa przewiduje, zamiast 
dotychczasowych 10 tabel płac, tylko 4 ta- 
bele. 

W nadchodzącą środę odbędzie się zebra- 
nie przedstawicieli Rad Zakładowych, na 
którym przedyskutowane będą obszernie 
wszelkie zmiany w umowie zbiorowej, przy 


jak |czym zapadnie uchwała, czy zmiany wpro” 


wadzone do umowy zbiorowej w przemyśle 
włókienniczym mają obowiązywać od 15 
bm. czy też od 1 bm. wstecz. (k). 


„Selen“ = dr. c 


łego przy ul. Traugutta 4. 

Jak się jednak okazało, obydwaj, spo- 
dziewając się aresztowania, zdążyli zbiec z 
Łodzi w niewiadomym kierunku. 

Wysłano za nimi listy gończe do wszyst- 
kich delegatur Komisji Specjalnej w ca- 
łym kraju, jak również do wszystkich pla- 
cówek M. O. 

Obydwaj — Żuchowski i Laskowski — 
poszukiwani są jako podejrzani z art. 264 
i 28 R. K. w związku z artykułem 1 dekre- 
tu z 16 listopada 1945 r. D. U. 53/302. 
Artykuły te mówią o oszustwie i pomocy 
w oszustwie oraz szkodnietwie gospodar” 


POLICJANT: Nie! Coś podobnego! Al- 
bo to jest sabotaż, albo.. sam nie wiem 
co!... Donnerwefłer! 


wań na chorobę dziecięcą, jak płonica 
szkarlatyna). 


Szkarlatyna udziela się dzieciom od 4 
roku życia. Górna granica wieku przy tej 
chorobie nie jest ustalona, zapadają na nią 
także hdorośli i w tych wypadkach choro- 
ba ta może mieć bardzo poważny przebieg. 
Ilość zachorowań na szkarlatynę  zwię- 
kszyła się obecnie w związku z rozpoczę” 
ciem roku szkolnego i wynosi przeciętnie 
około 40 tygodniowo. Naogół szkarlatyna 
ma przebieg łagodny, Komplikacje wystę- 
pują rzadko. Pierwszymi objawami tej 
choroby jest ciepłota, bóle gardła i charak- 
terystyczna czerwona wysypka na ciele, W 
razie zaobserwowania tego rodzaju obja- 


" |wów należy natychmiast dać znać lekarza” 


wi, 


Jesli chodzi o błonicę, drugą chorobę 
cięcą, to ilość zachorowań w ubiegłym 
tygodniu wynosiła 13. W porównaniu z ro- 
kiem ubiegłym liczba ta jest znikoma, 
gdyż wówczas tygodniowo zapadało na tę 
chorobę do 80 dzieci! 


Ten spadek liczby zachorowań na 
dyfteryt tłumaczy się również jak i przy 
tyfusie dodatnimi wynikami akcji szczepień 
ochronnych. Jakkolwiek szczepienia te nie 
mają charakteru przymusowego, to jednak 
wiele rodziców poddało swe dzieci szczepie- 
niom, aby uchronić je przed tą chorobą. 
Szczepienia takie odbywają się w dalszym 
ciągu w Stacjach Opieki nad Matką i Dziec 
kiem, których na terenie Łodzi jest dziesięć 
oraz w Sekcjach Higieny Szkolnej. Prze- 
cłwko dyfterytowi można szczepić także 
niemowlęta i wyniki są bardzo pomyślne. 


Naogół — jak stwierdza dr. Skibniewski 
— sytuacja w dziedzinie zdrowotności jest 
Łodzi dobra. (0) 


Nadużycia w wytwórni leków 


hemii Zuchowski 


i Laskowski zbiegli w niewiadomym kierunku 


Przez delegaturę Komisji Specjalnej w |kowskiego, syna Józefa i Anny, zamieszka-| Delegatura Komisji Specjalnej w Łodzi 


zwraca się za naszym pośrednictwem do 
tych wszystkich, którzy mogliby udzielić 
jakichkolwiek informacji o wyżej wspom- 
nianych — aby kierowali je do delegatury 
łódzkiej K. S. przy ul. Gdańskiej 10%, tel. 
264-42 i 256-10 lub też do najbliższego ko- 
misariatu M. O, 


TEATR POWSZECHNY TUR 
codziennie o godz, 19.15 


„PAŃ JOWIALSKI" 


z ZELWEROWICZEM 


| 


czym. 


Str4 
Inauguracja sezonu 


w tenirucu łódzkich 


Obydwie czołowe sceny łódzkie, działają: 
ce w obecnym sezonie pod nowym kierow- 
nictwem rozpoczną już w dniach najbliż- 
szych jesienno-ziiową kampanię artysty- 
czną dwiema polskimi prapremierami. 

Obydwie wyszły z pod piór dwóch przed- 
stawicieli dzisiejszej literatury demokra- 
tycznej. Obydwie poza nieprzeciętnymi wa- 
lorami dramatycznymi i seenicznymi, ujaw 
niają szlachetne tendencje społeczne i mo- 
ralne. 

Teatr przy ul. Jaracza wystawi „Wielka- 
noc“ dramat Stefana Otwinowskiego, uka- 
zujący tragiczne przeżycia społeczeństwa 
polskiego pod okupacją niemiecką w as- 
pekcie poetyckim, uwypuklającym patos 
ich i heroizm. 

"Teatr TUR otwiera swe wrota trzyakto- 
wą sztuką Adama Ważyka pt. „Stary 
dworek“, której treść stanowi proces ostat 
niej fazy zamierania kasty szlachacko-zie- 
miańskiej i mapór dążeń ludowych, wystę- 


Powszechną uwagę zwracają od 
szeregu dni długie „kolejki“ 


na kartki odzieżowe. 


Do ostatniej niemal chwili wstrzy* 
realizowa- | ODZIEŻOWYCH DO DNIA 28 .BM 


mywała się publiczność z 
niem tych kart, gdyż to, czego żądano 


EXPRESS ILUSIR. 


KARTKI ODZIEŻO 


przedłużono do 28 bm. - Nowe przydziały dla 
dzieci. > Kariki sierpniowe jeszcze ważne 


przed |Aprowizacjj i 
sklepami, rozprowadzającymi tekstylia km; RWE 


Z tego też więc powodu Wydział 
Handlu Zarządu Miej- 


EDŁUŻYĆ OSTATECZNY 
TERMIN REALIZACJI KART 


Jednocześnie — jak się dowiaduje: 


w sklepach przeważnie nie było. Dopie|my — poszczególne sklepy rozdzielcze 


ro ostatnio, gd 


zbliżył się prekluzyj-|w terminie tym wymienią 


tunki tek- 


ny termin — dzień 15 września - —ļstyliów, które nie cieszą się powodze- 
rozpoczął słę potężny „run“ na sklepy|niem klienteli na inne, które są bar 
rozdzielcze — wtedy klienci postano-|dziej pożyteczne i pożądane, M. in. 


pujący żywiołowo pod wpływem faktów wifi już brać, co fest, aby w ogóle nie|wymienione zostaną materiały pościelo 


wojennych i politycznych ostatniej doby. 


Wszystkie już zostały przydzielono 

Donieśliśmy już o przeprowadzce Dy- 
rekcji i Rady Zakładowej ZUS-u do War- 
Bzawy, w związku z czym zwolniła się pe- 
wna ilość mieszkań w Łodzi, w domach 
Zakładu Ubezpieczeń Społecznych. 

Jak się dowiadujemy, do opróżnionych 
mieszkań pprzeniesieni zostali pracownicy 
oddziału łódzkiego ZUS-u, który pozostaje 
nadal w naszym mieście. Pracownicy ci do- 
tąd mieszkali w domach prywatnych, część 
w charakterze sublokatorów, inni zaś w 
okolicach Łodzi, skąd dojeżdłali do pracy. 

Mieszkania w domach prywatnych, zwol- 
nione przez tych pracowników, przekazane 
zostały do dyspozycji Nadzwyczajnej Ko- 
misji Mieszkaniowej, która je przydzieli, 
jak i inne, będące w jej dyspozycji pótrze- 
bującym. 

23 mieszkania w swym domu przydzielił 
ZUS Ubezpieczalni Społecznej na urucho- 
mienie tam gabinetów lekarzy domowych, 
5 mieszkań profesorom i asystentom Uni- 
wersytetu Łódzkiego. 

Więcej wolnych mieszkań ZUS nie po- 
slađa. (i) 


Reparacje dla Polski 
Dostaniemy oXręty i maszyny 
Odbyły się w Moskwie posiedzenia 
Polsko-Radzieckiej Mieszanej Komisji 
Reparacyjnej, na których omówiono 
wszelkie sprawy, związane z realizacją 
reparacji należnych Polsce. 
Uzgodniono procedurę dostaw repa- 
racyjnych, rozpatrzono sprawę roz- 
działu niemieckiej floty handlowej i 
ustalono wytyczne dostaw urządzeń 
przemysłowych s Niemiec, (x) 


Paczki z Amelii 
Wyjaśnienie Polskiego Czerwonego Krzyża 
Zarząd Główny Polskiego Czerwo- 


nego yża wyjaśnia, że delegatura 
POK w Londynie, wysyła paczki do 
kraju jedynie na prośbę ozionków 


rodziny lub przyjaciół adresata, prae- 
bywających w Anglii, 

Wszystkie osoby, które pragną 
otrzymać paczki za pośrednictwem 
PCK, winny zwrócić się do swoich krew 
nych i przyjaciół na terenie Wielkiej 
Brytani; 

Po wpłaceniu przez nich sumy, sta- 
nowiącej cenę nabycia paczki, Delega- 
tura POK prześle paczkę do Polski. 


TEATR „SYRENA“, Traugutta 1 
Dziś 2 przedstawienia przeglądu najcel- 
niejszych numerów seżónu 1946 


p. t. „SKOK PRZEZ ROK" 


a udziałem Marii Bielickiej, Stefoj Gór- 
skiej, Zygraunta Chmielewskiego, Stefa- 
ni Grodzieńskiej, Treny Mahdewicz, Hen 
tyki Stahleiewicz, Edwarda Dziewoń- 
skiego, Wacława Jankowskiego, Wacła- 
wa Kucharskiego, Józefa Matuszew= 
skiego, Kazimierza Pawłowskiego, Je- 
rzego Pichelskiego 1 Stefana Witasa. 
Pocz. przedst. o godz. 10.80 I 19.30. Kasa 
Teatru „Syrena" czynna od gódz, 10 do 
7 13 i od 16 (tel. 272-70) 


W środę, dnia 25 września r. b. otwar- 
cie nowego sezanu programem 
„BEZ ŻKLAZNEJ KURTY 


przepadły im kupony bieżące. 


we i drelichy na kretony i materiały ko 


Liczba sklepów rozdzielczych, sprze |szułowe, które cieszą się bodaj najwię 


dających materiały włókiennicze 
karty odzieżowe, jest stanowczo za mała 


na |kszym powodzeniem . 


Tyle oo do tekstyliów. Poza tym 


i nawet przy dobrych chęciach publi*|Wydział Aprowizacji i Handlu posta* 


cznoścj i odpowiednim 
gatunków i dostatecznej ilości towarów 
— trudno było by załatwić w terminie 


asortymencie |nowił 


PRZEDŁUŻYĆ TAKŻE OKRES 
REALIZOWANIA KART 


do 15 bm. wszystkich posiadaczy kart| ŻYWNOŚCIOWYCH NA MIESIĄC 
WRZESIEŃ 


odzieżowych. 


Nr238 | 


E 


który według wydanego zarządzenia 
miał się kończyć z dniem 24 bm. 

Obecnie do dyspozycji Wydziału 
Aprowizacji i Handlu przydzielone zo- 
stały dodatkowo na ten miesiąc nowe 
artykuły dla dzieci, to też postanowio” 
mo przedłużyć okres realizacji kart ży- 
wnościowych również do dnia 28 bm. 
włącznie, 

Jak się dowiadujemy, na kartki 
dziecinne na miesiąc wrzesień dodat- 
kowo wydane zostaną następujące ar- 
tykuły: kasza, grysik, dżem (marmelo 
da) t miód. 

Jednocześnie Wydział Aprowizacji 
i Handlu komunikuje, że na kartki ży” 
wnościowe kategorii I R. na miesiąc 
sierpień rb. dodatkowo wydane. będzie 
po kilograntie mąki, wobec czego kor- 
tek tych nie należy niszczyć, (0) 


Pedania © 


micszkania 


składać winni tylko najbardziej potrzehujący 


Napływ podań starających stę o miesz: |nie w ciągu dnia wpływa około 500 podań! 


kanie jest tak znaczny, Że trzeba było 


Wiele czasu zabierają urzędnikom NKM 


Przemytnikom walut 


ku przestrodze! 

Są ludzie, dla których nie istnieją 
żadne nakazy i zakazy, Z uporem, go 
dnym lepszej sprawy, systematycznie 
usiłują oni omijać obowiązujące przepi“ 
sy. Przesyłają listy niefrankowane w 


wstrzymać na 5 dni ith przyjmowanie, cer |także sami petenci, którzy ciągle przycho- aczkach, przemycają w wagonach oso 
lem zaprowadzenia porządku w  dzłale o-|dzą do lokalu, prosząc © odszukanie ich 


gólnym, dokąd podania napływają. 


podania 1 załatwienia jego w możliwie naj- 


Jak się okazuje, dotąd wpłynęło około |krótszym czasie itd, 


14.000 podań, podczas gdy zwolniono za- 
ledwie kilkaset mieszkań, z czego część już 
przyznano. 


Około 7.000 podań zostało już zaksięgo- 
wanych, z pozostałymi stanie Bię to w cią* 
gu najbliższego czasu. 


Te „interwencje“, które skazane są zre- 
Sztą na niepowodzenie, gdyż 6 kolejności 
decyduje sama Komisja — wpływają tak- 
jże na osłabienie toku pracy. 

Obywatele powinni być  wstrzemiężliwi 
z pisaniem podań o mieszkanie, a Rady 
Zakładowe winny Śledzić za tym, aby nie 


Możliwości załatwienia podań, uwzględ- |wpływały do NKM podania osób, mających ` 4, ny 
niając już powiększony stan Nadzwyczaj- |względne warunki mieszkaniowe, Btwarza|wać bez zezwolenia odnośnej Komisji 
nej Komisji Mieszkaniowej, wynoszą oko- |to bowiem niepotrzebny chaos i przeszka- 


to 200 sztuk dziennie, podczas gdy normal-|dza normalnej pracy. (k). 


Dzisiejsze uroczystości w Łodzi 


pod hasłem zkratania wsi z miastem 


Już we wosesnych godźinach rannych|nie z ustalonym programem, a więc: ob= 


poczęły zjeżdżać dziś do Łodui furmanki i|rzędowe pieśni żniwne 1 


aktualne przy- 


samochody, włozące grupy wieśniaków I|śpiowki, tuscenizacje, tańce ludowo | ob- 


wieśniaczek w barwnych strojach 
wych. 
Goście udali zię na stadion Zjednoczo= 


spotów młodzieży wiejskiej itd. 
Punktem kulminacyjnym było wręczenie 


ayoh przy ul. Kliifskiego, który szybko pór | oszścom  symbolicśnych wieńców kniwa 


krył się różnobsrwnym tłumem przybyszy 
ze wsl, wśród których powszechną uwagę 
twracaty stroje łowiekie, 


nych i ohieba oras obdarowanie wieśnia* 
ków przem robotników maszynami rolni: 
czymi | szeregiem produktów  przemysło” 


Uroczystości dzisiejsze zainaugurowało |wych. 


przemówienie przodownicy żniwnej, po niej 


Uroczystości dzisiejszych dożynek, obs 


przemawiali przedstawiciele wzi, którym |ehodzonych pód hasłem dalszego zbratania 


odpowiedzieli przedstawiałele miasta. 


Wsi s miastem, osiąpnęty najrupełniej swój 


Potem rozpoczęły się uroczystości, 2god- |eel propagandowy. (v): 


Trudno ukraść u Horaka 


ho ochrena jest lam inka... 


Wyraźny pech prześląduje nieuczciwych 
pracowników zakładów włókienniczych da- 
wnej tmy Horak w Rudzie Pabian. Od 
dhiższego już czasu żadne „przedsięwzię” 
cie" im się nie udaje. 

Wczoraj znowu wykryto dwa wypadki 
Kradzieży na terenie tej firmy. 

Na jednej z ulie w Rudzie żsuważyli 
funkcjonariusze M. O. dwóch osobniitów, 
których zachowanie wydawało im Się Do- 
dejrzane. Po doprowadzeniu ich do lokalu 
16 komisariatu M. O., st rierdzono podczas 


oBohistej rewiaji, że ow ci są oni 20 me. 


tremi materiału, pochodzącego == jak 
stwierdzono — z zakładów Horak, gdzie 
dbydwaj pracują. 

Ludwika Modólewskiego 1 Żygminta 
Boldora (Mikolajewska 28) oddano do dý- 
Spozycji prokuratora. 

Trzecim „pethówcóm" wozorajszego dnia 
był Stanisław Bogdyński, Zainieszitały w 
Rudzie Pabianickiej przy ul, Stadzica, rów- 
nież pracownik zakładów Horaka. Znale: 
ziono przy nim 11 m. skradzionego mate- 


wych bagaże, które należy oddawać 
do specjalnego wozu kolejowego. Inni 
znowu trudnią się wbrew zakazowi, 
przemycaniem walttty za granicę. 

Tej an ludzi ku przestrodze 
przypomidamy, że nadal obowiązuje w 
sprawach obrotu pieniężnego z zagrani 
cą zakaz przekazywania, wysyłania lub 
wwozu za granicę środków płałniczych 
bez względu na rodzaj waluty. 


Czynności tych nie wolno dokony” 


Dewizowej. Usiłowania ominięcia tego 
zakazu przeważnie kończą się konfiska 
tą waluty z przekazaniem jej do Ban* 
ku Narodowego, przy czym sprawcy 
wytacza się sprawę sądową. A kura 
Jest duża — do S-ciu lat więzienia i 
grzywna (b. k). 


Muzycy polscy 


judg do Genewy 


Na Międzynarodowy Konlurs Mu- 


ledo- |rzędowe w wykonaniu kilkudziesięciu ze- zyczny w Genewie wyjeżdża eikpa mu- 


zyków połskich, wyłoniona w konkur- 
sie ellminacyjnym w składzie: S. 
Adamczewski, W. Kędra, J, Krysiń- 
ska, M, Lewińska, M. Szczepańska, 
W, Wikomtraka i T. Żmideiński, 

Wyjazd ekipy polskiej nastąpi w 
najbliższych dniach, Wraz z nią udają 
się jako jej opiekunowie artystyczni: 
prof, Irena Dubiska, prof, W. Bregy 
i prof. Lefeld, w charakterze skom» 
paniatora. 

Artyści zamierzają wykorzystać pò- 
byt w Szwajcarii, dając koncerty, 

Jednocześnie wyjeżdża do Genewy 
dyr Filharmonii Łódzidej Z, Górzyń: 
ski, który dyrygować będzie koncertem 
muzyki polskiej. 


Konkurs Szkoln 


„Expressu 
Ilustrowanego" 
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riału kaszulowego. Bogdyńskiego przesła- 
no do Sądu Grodzkiego w Łodzi, gdzie bę: 


Wyciąć I zachować 


W 


WA LOW DOO E 


Geyer—ŁKES 8:8 


W dniu wczorajszym w hali sportowej 
Wimy rozegrany został mecz o drużynowe 
mistrzostwo w boksie. Wynik remisowy 
8:8 krzywdzi zespół ŁKS-u, gdyż Kamiń- 
Skiemu przyznano niesłusznie wygraną. 
Techniczne wyniki spotkań przedstawiają 
się następująco: w wadze muszej niezna- 
cznię na punkty wygrał Stasiak (ŁKS) z 
z Bednarkiem (G). W wadze koguciej Pa- 
wlak (ŁKS) zostaje skrzywdzony przez 
sędziów, którzy dali zwycięstwo Kamiń- 
skiemu (G), W wadze piórkowej Mazur 
(G) wygrywa na punkty z dobrze zapowia- 
dającym się Bonikowskim (ŁKS). W wa- 
dze lekkiej wynik remisowy uzyskali Ka- 
liński (G) z Marcinkowskim (ŁKS). W 
wadze półśredniej ciągle atakujący Olejnik 
(ŁKS) wygrywa z Kaczmarkiem (G), W 
wadze średniej Trzęsowski (G) zwycięża 
przez k. o. w trzecim starciu Kosińskiego 
(ŁKS). W wadze półciężkiej Pisarski 
(ŁES) już w pierwszej rundzie zmusił Kro- 
wirandę (G) do poddania się. W wadze 
ciężkiej Jaskóła (G) zremisował walkę z 

m (ŁKS). Ten ostatni jeden punkt 
dla swych barw uzyskał w ostatnim star- 


su EXPRESS ILUSTR. 


listrzosíwa Klasy A 


Przyśoiowamia w pełnym foku.-ZZK i RIS. Wi- 


I] 


dzew momłują sklady swych drużym 


W związku ze zbliżającym się termi 
nem rozgrywek o mistrzowstwo kl, A. 
ŁOZPNu na rok 1946/47, zwróciliśmy 
się do przedstawicieli 2'ch drużyn, 
które mają zapoczątkować wspomniane 
rozgrywki, a mianowicie: do Widzewa 
i ZZK, z zapytaniem co myślą o no- 
wych zmaganiach o ptinkty: 


Cracowia-Wisia 1:0 


ciu. Tym razem sędziowie nie dopisali; 
licznie zgromadzona widownia żywo reago- 
wała na niektóre orzeczenia. 


Dzisiejsze imprezy sportowe 
Piłka nożna; stadion ŁKS-u godzi- 
na 10: zawody o wejście do kl, A: 
Bieg — TUR (Tomaszów), następnie 
ERZET (Żychlin) — ZWM (Pabianice). 
[e pai istej grają juniorzy ŁKS-u 
ze Zjednoczonymi, o godz. 15ej ŁKS II 
— Tramwająrze; o godz, 17:ej Pomo“ 
rzanin — ŁKS. Na boisku Wimy pu 
char ŁOZPN'u (rewanż) DKS — KS 
(Zduńska Wola), o godz. 15rej. 

Pilka ręczna: boisko treningowe 

ŁKSu: o godz. 10 rano rozpoczynają 
się  mistrzowstwa w  szczypiotniaku. 
„W konkurencji żeńskiej gra: TUR — 
ŁKS, HK$ — Zryw, zaś w konkurencji 
męskiej: ŁKS—TUR. Zawody Zjedno” 
czone — DKS zostały odwołane. 
Boks: w bali Wimy o` godz. 17.30 
mecz o drużynowe mistrzowstwo okrę* 
gu łódzkiego: Wima—Concordia (Piotr- 
ków). W Pobianicach Kruszeender — 
Zryw, W Zduńskiej Woli mecz ŁKS — 
Zjednoczone na CIWF, 

Kolarstwo: ma stadionie Wimy o 
godz. S-ej rano start wyścigu Łódź — 
Piotrków— Tomaszów — Łódź o nagro” 


Kio będzie mistrzem Krakowa ? 


W obecności 15 tys. widzów roze-| 
grany został w Krakowie mecz o mi- 
strzostwo okręgu pomiędzy Cracovią 
a Wisłą, który miał wyłonić kandy- 
data do rozgrywek o mistrzostwo Pol- 
ski. 

Sytuacja przed meczem była tego 
rodzaju, że Wiśle wystarczyło osiągnąć) 
wynik remisowy, by zdobyć mistrzo-| 
stwo, Przebieg gry wykazał słabą formę 
napastników Wisły. Niemal cała piąt. 
ka zawiodła (Gracz, Giergiel, Artur). 
Natomiast atak Cracovii grał tym 
razem dobrze i uzyskał jedyną bram- 
kę przez Rożanowskiego w pierwszej 
połowie zawodów. Do końca wyniki 
nie uległ zrnianie, 


Przerwy zimowe, dla gałęzi sportu 
uprawianych w okresie letnim, zwykle 
fatalnie odbijają się na formie zawod- 
ników i obniżają poziom. Tylko cią- 


dę śp. Jaskólskiego. 

Po starie, odbędzie się mecz lekko- 
atletyczny Wima — HKS — ŁKS oraz 
spotkanie w piłkę nożną Wimy junio 
rów i oldboy'ów. 

Boisko przy ul. Nawrot godz. 10: 
Uroczystość  poświęcenią sztandaru 
klubu DKS. 


Mistrzostwa harcerzy 


w sinikówca i. koszykówce 

W dniach 2 i 3 listopada br. w sali 
Polskiej YMCA w Łodzi odbędą się 
Harcerskie Mistrzostwa Polski w pił 
ce siatkowej i koszykowej. Będą to 
trzecie z kolei Mistrzostwa ZHP w tej 
gałęzi sportu, a I-sze po wojnie. 

Dotychczasówymi Mistrzami ZHP by 
li; w siatkówce HKS Wilno w r. 1987 
i Toruń w r. 1939, oraz w koszykówce 
Mazowsze w r. 1987 i HKS Łódź w 
r. 1938, Spodziewany jest przyjazd 
12 Reprezentacji Chorągwi Harcerzy, 
opartych przeważnie na harcerzach 
zrzeszonych w HKS-ach. Do najsilniej. 
szych będą należały: Lublin, Kraków, 
Poznań į Łódź, 

Trzon Reprezentacji Chorągwi Łódz- 
kiej stanowić będą harcerze z HKS 
łódzkiego, niemniej jednak ustalenie 
ostatecznego składu nastąpi po mi- 
strzostwach Chorągwi iej, które 
odbędą się w Pabianicach w dniach 
26 i 27 października br. w sali ZWM 
przy ul. Traugutta 36. 

Opiekę nad zawodami przyjał Łódz- 
ki Okręgowy Związek Piłki Ręcznej 
i zakazał Klubom zrzeszonym w ŁOZPR 


głość ćwiczeń cielesnych gwarantuje 
utrzymanie zawodnika w odpowiedniej 
kondycji fizycznej. 

Nie wszystkie jednak organizacje 
sportowe są tak zasobne i 'posażone 
by dać możność swym członkom kon” 
tynuowanie pracy w okresie zimowym, 
a brak odpowiednich dla tego celu sal 
tymbardziej utrudnia zadanie. 


Nie będzie przerwy zimowej 
P.U.W.F. i P.W. dale możność treningu w hase- 
mie i nu salach YMCA 


Kierownik kolejarzy p. Woliński 
mówi: 

— Natuczeni przykrym doświadcze- 
miem ubiegłego roku piłkarskiego, kie 
dy tylko jeden punkt zadecydował o 
zdobyciu przez nas wicemistrzostwa a 
nie tytułu mistrza Łodzi, przygotowuje 


Sytuacja, miast wyjaśnienia, jeszcze 
bardziej zagmatwała się. 

Cracovia i Wisła mają tę samą ilość 
punktów i zachodzi konieczność roze- 
grania jeszcze jednego spotkania, a 
tu dzisiaj miał się odbyć mecz z Prze- 
myślem. 

Spotkanie to zapewne ulegnie odro- 
czeniu, gdyż nie jest do pomyślenia 
by drużyna krakowska mogła rozegrać 
w ciągu tygodnia aż cztery mecze, w 
których wchodzi w grę bardzo poważ- 
na stawką, Przyśpieszone tempo roz- 
grywek już dało się we znaki Wiśle, 
gracze której wykazują wyraźne prze- 
męczenie. 


znaczył małą i dużą salę dla gier i ba” 
«en pływacki dla potrzeb drużyn spor 
towych reprezentujących wysoki po” 
ziom sportowy. 

Zainteresowane drużyny i kluby po- 
winny zgłosić pisemnie zapotrzebowania 


my się starannie do zbliżających się 
pożywek okręgowych. 1 

dobycie tytułu mistrzowskiego w 
roku bieżącym nie będzie łatwe ze wzglę 
du na wyrównany poziom czołowych 
zespołów kl. A. ŁKS, Widzew czy PTC 
z którymi ZZK będzie jeszcze w tym se 
zonie zmagał się o punkty — decydo" 
wać będą o tym, czy uda się kolejarzom 
już w pierwszych spotkaniach wysunąć 
na czoło tabeli, 

Drużyna nasza przystąpi do wspo- 
mnianych rozgrywek w najsilniejszym 
składzie z Depczyńskim (rezerwa Tru 
szczyński), Kudelskim, Mikołajczykiem 
Gwożdzińskim w obronie, Jóźwikiem, 
Millerem i Korporowiczem w pomocy, 
Kminem, Koczewskim, Lewandowskim, 
Malinowskim i Rzemigałą w ataku. 

Zespół jest dobrej myśli i wierzy, 
że w walce o tak zaszczytny tytuł 
odegra poważną rolę, 

* 


RTS „Widzew“ posiada bardzo Ii 
czną sekcję piłkarską, zwłaszcza zaś 
dużo jest młodych zawodników, bor 
wiem oprócz drużyny juniorów gra ze- 
spół młodszych latorośli, 

W nadchodzących rozgrywkach o mi 
strzostwo kl. A. kierownictwo Widzewa 

rzypuszcza, że zajmie jeszcze lepszą 
jokatę niż w ubiegłym „sezonie, Kilku 
dobrych strzelców z drugiej drużyn: 
zasili pierwszą, bowiem napastnicy kl. 
A. cierpią na niedyspozycje strzało” 
wą i chcą wprost „wjechać” z piłką do 
bramki przeciwnika. s 

Osobowy skład zespołu Widzewa 
nie jest jeszcze znany — nastąpi to do* 
piero w kilka dni przed meczem z ZZK. 


Trzech najlepszych 


Spełniając zapowiedź, podajemy dalszy 
ciąg wyników uzyskanych przez najlep- 
szych atletów którzy w ogólnej tabeli skla- 
syfikowali się na pierwszych trzech miej- 


na sale i basen YMCA do Wojewódz* 
kiego Urzędu WF i PW ul. Curie-Skło” 
dowskiej 28, tel. 211-65 do dn. 25 wrze 
śnia, O sposobie wykorzystania urzą” 
dzeń YMCA informuje sekretariat 
YMCA i kierownik sekcji wych. fizy- 
cznego Okręgowego Urzędu. 


Tym wszystkim klubom i organiza” 
cjom śpięszy z pomocą Okręgowy 
Urząd WF i PW w Łodzi który w po 
rozumieniu z Polską YMCA, w okresie 
od października do kwietnia we wszy” 
stkie dni tygodnia, z wyjątkiem sobót | 
i niedziel, w godzinach 20—22.15 prze- 


R. D. Pomor 


Dzisiaj na stadionie ŁKS odbędzie 
się zapowiędziany mecz piłkarski po- 
między ŁKS, a Pomorzaninem z Toru* 
nia. 

Dobór przeciwnika pozwala przypu 
szczać, że dzisiejsza impreza sportowa 
zadowoli wymagania nawet najwybred- 
niejszych. 

Nasi dzisiejsi goście należą do czo 
łowej klasy piłkarstwa polskiego, Nic 
to, że w rozgrywkach eliminacyjnych 
o mistrzostwo Polski odpadli zaraz w 
pierwszym spotkaniu. Niepowodzocie 
to tłumaczy się dużą szybkością zasto” 


urządzania, podzezas Harcerskich Mi- 
strzostw Polski w Łodzi w dniach 


2 i 8 listopada, jakichkolwiek zawo- 
dów w piłce ręcznej. 


sowaną w grze przez przeciwnika, co 
zaskoczyło pomorzan i zdezorientowało 
ich, lecz dalsza gra dowiodła, że są aw 
pełnie równorzędni, 


Oprócz sal YMCA, kluby i organi- 
zacje sportowe, organizacje młodzieżo” 
we i inne, A również przez Okręgo" 
wy Urząd . i PW otrzymać przy” 
dział innych sal na treningi na terenie 
m. Łodzi. 


zamin- EHS 


Mecz, kióry zadowoli wymagania najwybred- 
niejszych widzów 


Przeciwko ŁKS goście wystąpią w 
składzie: Wilczyński, Wiśniewski, Wan 
del, Grzybowski, Osmański, Wilczyń: 
ski - Melkowski, Sapak,  Kosobudzki, | 
Kamiński, Rembowski, rezerwa Je 
zierski. 

Skład ŁKS nie ulesł zmianom: Pi 
sarski (Styczyński), Czyżewski, Wło 
darczyk, Dawidowicz, Pegza, Kopera - 
Hogendorf Baran, Pietrzak, Łącz, Pat 
kolo, przy czym po przerwie na lewym 
skrzydle zagra Sidor. Zawody poprowa 
dzi, p. Romanowski. 

Jako przedmecz odbędzie się spot 
kanie ŁKS II — Tramwajarze, przy- 
czym w` drugiej drużynie ŁKS zagra 
Król. O godz. 14 zmierzy się zespół jw 
niorków ŁKS z juniorkami KP Zjedno- 


jczone. 


scach. W miarę możliwości technicznych 
będziemy podawali dalsze konkurencje, za- 
równo męskie, jak i żeńskie. 

Skok wzwyż: 

1 Rytych (ŁKS) 1.75 

2) Szmytke (Kr. End.) 1.70 

3) Kuciński (ŁKS) 1.70. 

Skok o tyczce: 

1) Doroba (Wima) 3.30 

2) Kuźmicki 3.10 

3) Szmytke 3.10. 

Trójskok: 

1) Kuciński (ŁKS) 13,35 

a) Kuźmicki 13,30 

3) Sosnowski (HKS) 12.62 

Dysk: 

1) Kuźmicki 41,26 

2) Grzelski (DKS) 4090 

3) Maciaszczyk 35,65. 

Kula: 

1) Prywer (ŁKS) 14,10 

2) Grzelski (DKS) 12,78 

3) Jabłoński (AZS) 12,40. 

Oszczep: 

1) Rytczak (Zżednocz.) 51,86 

2) Mrożewski (AZS) 47,53 

4) Kubik (Boruta Zg.) 45;17. 


Trzej lodziamie 


wyjażdżnią do Pragi 

W poniedziałek, wyrusza ekipa pięś- 
ziarzy polskich na mistrzostwa sło- 
wiańskie do Pragi. Jak wiadomo, w 
reprezentacji Polski figuruje trzech 
łodzian, a mianowicie: Stasiak, Olej- 
nik i Niewadził. 

Trójka bokserów łódzkich wyjeżdża 
do Koluszek, gdzie przesiada się w 
pociąg pośpieszny, mający bezpośred 
nie połączenie z Pragę. 


"str 6 
Dokąd dziś pójdziemy 


TEATR WOJSKA POLSKIEGO 
Cegielniana 27 
Dziś „Wilki w nocy“ Tadeusza Rittnera. 
Dwa przedstawienia: początek pierwszego 
o godz. 15.30, .następnego o godz. 19.15. 
TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
Daszyńskiego 34 
Nieczynny z powodu przebudowy sceny i 
sali teatralnej. Przygotowania do otwarcia 
nowego s są już daleko posunięte. Se- 
zon rozpocznie komedia B. G, Shaw'a „Ma- 
jor Barbara“ w reżyserii Erwina Axera. De- 
koracje przygotowuje Jan Rybkowski. 


TEATR POWSZECHNY TUR 

Dziś „Pan Jowialski* Fredry. 

Dwa przedstawienia: początek pierwszego 
© godz. 15.30, następnego o godz. 19.15. 

TEATR NA PIĘTERKU (Traugutta 1) 

Dziś, dnia 15 września o godz. 16.15 i 19.15 
grana będzie media Bernarda Shaw'a 
„Poco daleko szukać“ w wykonaniu LIGI 
Wysockiej i Zbyszka Sawana (reżyseria Sa- 
wana). 

TEATR „BAGATELA* (Piotrkowska 04) 

„śmiejmy się, kto wie czy „Bliźniak* po- 
trwa jeszcze dwa tygodnie! 

A więc korzystajcie z okazji spędzenia |" 
najweselszych dwu godzin na komedii mu- 
zycznej L, Gozdawy i W. Stępnia pt. „B 
niak“ z A. Dymszą w podwójnej roli tala” 
rza Zabka i hrabiego Narcyza na czele zna- 
komitego kwintetu wykonawców: I. Gór- 
skiej, A. Góreckiej, J. Kunakowicza i S, Ła- 
pińskiego w reżyserii K. Rudzkiego. 

Początek przedst, o godz. 19.30. Kasa Tea- 
tru „Bagatela“ czynna cały dzień. 


Zaofiarowanie pracy 


FOMOG DOMOWA z dobrymi referencjami 
otrzebna do kulturalnego domu, dwie osoby; 
Jotrkowska 225/9, godz. 3—6. 6077 


SAMODZIELNE gospodynie z dobrą znajo- 
mością kuchni zatrudnię od zaraz, Łódź, Brze- 
tel., 101-90, 


NY krawiec damski, Pio 
Nr 154, m. 15. 

POTRZEBNA pomocnica domowa, 
skiego 48/4, tel. 180-37. 


POTRZEBNI natychmiast tapicerzy do Za- 
kładu Tapicerskiego w Kaliszu. Wiadomość: 


Pi 


Kalisz, ul. Rapackiego Nr 4. 6051 
ENERGICZNY, zdolny organizator handlo- 


wies architekt, przyjmie. odpowiednie stano? 
wisko. Tel. 113-56. 6052 


Lokale 


POKOJU lub dwóch poszukuję, Pośrednie- 
two wynagrodzę. Zgłoszenia pod „Lok: 


PRZYJME dwie starsze panie na subloka- 
torki, Wiadom 


Piłsudskiego 19, 2 


m, 2, 


POKOJU niekrępującego poszukuje kultu- 
ralny student, tel. 152-08. 0103 


DYŻURY APTER 
Dzisiejszej nocy dyżurują apteki: Cymera 
(Wólczańska 37), Bojarskiego (Przejazd 19), 
Unieszowskiej (Dąbrowska 24-b), Epsztejna 
(Piotrkowska 225), Trawkowskiej (Brzeziń- 
ska 56), Pawlukiewicza (Pomorska 12), 


Powieść o życiu Łodzi—przed wojną, podczas okupacji i po wyzwoleniu 


Kiedy wreszcie grupa Orszewskiego zna- 
lazła się na miejscu pracy, było już późno. 
Równocześnie niemal zjawiła się jąkaś ko- 
misja budowlana, awanturując się, że ro* 
bota idzie zbyt opieszale. 

Wszczął się zamęt, rozległy się hałasy. 

Praca zawrzała podwójnym tempem, ale 
podraźnieni naganą ss-mani chodzili źli jak 
Psy. 

— Będziemy musieli zdjąć ci capowską 
bindę! — warknął unterscharführer do 
capa — twoi ludzie formalnie nie robią już 
nic. Leniuchują, jakgdyby budowali klozet 
dla swojej ciotki, a nie ważne dla państwa 
zakłady przemysłowe! Patrz na przykład 
na tego! Położył sobie na kobyłkę dwana- 
Ście cegieł, zamiast pełnej ilości i wle- 
cze się jak mucha po nawozie — wskazał 
ręką na dyszącego ze zmęczenia Piotra 
Mroczka. 

— Cóż jestem winien, że obozowy „Ar- 
beitsdienst* przydziela nam takich muzuł- 
mmanów, zamiast wysłać ich do kremato- 


Dr Ł. RÓŻYCKI, specjalista chorób kobie- 
cych i akuszerii, ul. Legionów 9, tel. -186-29, 
przyjmuje 1—6, 4173 


Dr med. M. ZAUR) 


kórnych i wenerycznych, 
Nawrot 8. 


przyjmuje 8—10 
5351 


i =t. 


i 'A Tadeusz Mintz: Lecze- 
nie chorób zębów, jamy ustnej, zęby sztuczne. 
Południowa 
Nr 2068-91, 


ARUSZERRA ŁAGOWSKA MRENA abitu- 
rientka j_ Kliniki prof. Gro- 
madzkiego przyjmuje Zachodnia 52. Telefon 
151-76, 5352 


Dr med. 8. ŻURAKOWSKI. Specjalista cho- 
rób skórnych i wenerycznych, Piotrkowska 
NÈ 33, godz. 12—1 i 3—5%. 5961 


Dr. RATAJ- -ZURAKOWSKA. Specjalistka cho 
Órnych, wenerycznych u kobiet, kos- 
ka lekarska, Piotrkowska 33 godz. w 


Dr KONDRACKI specjalista chorób żołądka. 
kiszek, wątroby, Narutowicza 35, przyjmuje 
od 3—6, tel. 206-99. 4339 


Dr LENCZEWSKI choroby kobiece i skn- 
szeria, obecnie Łódź, ul. Sienkiewicza 51, 


godz. 8 — 7, tel, 181-447, 


acid Dia Wa AREA 
Dr KOWALCZYK JERZY. Choroby skórne i 
weneryczne, przyjmuje, Żeromskiego 41/1, 
3—6, Tel. 150-53. 4770 


Dr ŁOZA EMIL, specjalista w chorobach 
skórnych, wenerycznych, przyjmuje od 12- 
6—8. tel, 179-56, Sienkiewicza 34. 


Dr med, TOŁCZYŃSKI, S Starszy asystent 
Uniwersytetu Łódzkiego, specjalista chorób 
uszu, nosa i gardła, Sienkiewicza 37, przyj- 

8068 


vii- |muje od 3—7 pp. Tel. 269-01. 


— | Dr med, I. VOGEL ze Lwowa — specjalista cho- 


rób kobiecych i akuszer, przyjmuje, uł, Naru- 
towicza 4, tet. 200 


Dr EB. DOBROWOLSKI, specjalista chorób 
nerwowych i seksualnych, powrócił 1 przyj- 
muje 3—7, ul. Kopernika 6, tel. 186-00. 4740 


Dr med. GLAZER, choroby skórne i wene- 
ryczne. Ordynuje 5 — 8 pp. Andrzeja Nr 28, 
tel, 179.10. 4133 


EJ 


Dr TADEUSZ CHĘCINSKI, asystent szpitala 
skórno - wenerycznego św. Marii Magda- 
leny, przyjmuje 4—6 z wyj. sobót, Piotr- 
kowska 157. tel. 203-11. 462: 


LEKARZ-DENTYSTA, Czesława Lewińska- 
Szymkowska, powróciła z urlopu, Piotrkow- 
ska 225/9, tel. 150-55. 6073 


Dr ZOFIA SKONIECZKA, lekarz szpitala Ko- 
chanówka. Spec. chorób nerwowych przyj: 
muje 4—6 Piotrkowska 16. Leczenie elektro- 
wstrząsowe. 3053 


miec i „zielonowinklowiec* miał u ss-ma- 
nów pewne względy. 

— I na to są sposoby! Takiego muzuł- 
mana w łepek a jutro na jego miejsce za- 
żądać kogoś młodszego i zdrowszego — 
przymknął oko podoficer. — A jak nie, to 
stracisz swoją bindę i jutro sam będziesz 
nosił cegły! 

Nie po to Fritz Hauser przetrwał 14 lat 
kryminału i w Oświęcimiu zdobył szar- 
żę „capo“, ażeby stracić teraz dobrą 
reputację przez jakiegoś polskiego „wsza- 
rza”. 

Spogląda z nienawiścią na wleczącego się 
z powrotem Piotra Mroczka. W jego 
oczach mordercy zapalają się złe ogniki. 

— Chodź za mną! — powiada do stare- 
go. 

Prowadzi go powoli między sterty ce- 
giet Tak wyglądać musiał Kain, kiedy 


EXPRESS ILUSTR. 
OGŁOSZENIA DROBNE v 


3 tariat T-wa. 


Kupno — sprzedaż 


SKÓRY, dodatki szewskie i rymarskie pole- 
ca firma A. Lewandowski i S-ka, Łódź, Piotr 
kowska 92 w podwórzu, tel. 157-49. 6083 


KUPIE urządzenie sklepu  galanteryjnego. 
Wiadomość w Redakcji. 6084 


Nr 238 
Kina 


„Polonia“ (Piotrkowska 67) — nieczynne 
z powodu-remontu. 

„Tęcza" (Piotrkowska 108) — „Zwycięst- 
wo w pustyni 
„Wista“ (Przejazd 1) — „Szyrmet Chan“ 
„Adria” (ul. Główna 2) — „Szyrmet Chan“, 
„Gdynia* (Przejazd) — „San Demetrio“ 
„Hel“ (Legionów 2/4) — „San Demetrio“ 
jego 123)—„Czapajew“ 


POCZTÓWKI, wycinanki, gry, makaty, ksią- 

żeczki obrazkowe, materiały 
szkolne. Ceny hurtowe. J. Borysiewicz i St. 
Gębicki, Plac Wolności 6, front, I piętro. 


15 STOŁÓW nowych, długości 3 m. szero- 
kości 1 m., wysokości 0,78 z dwiema szufla- 
dami, okazyjnie do sprzedania. Tel. 189-52. 


KUCHENKĘ gazową z piekarnikiem, tap- 
czan, radio, fotoaparat kupię, tel, 152-08, 
POW 17, m. 7. 6057 


ZA RADIOODBIORNIKI Elektrit PEE 
Kadet, Kordial, Praesto, Fidelio, Eroica naj- 


lepiej płacimy. Legionów 25-a, tel. 183-65. 


Nr 148, sklep galanteryjny w godz. 15—18. 
6090 


LAMPY RADIOWE nowe, 


„K Muza", 


Łódź, Piotrkowska 101, 
Nr 142-59. 


6091 


Lipowa 1, m, 3, od 13—15, 
KSIAŻKI SZKOLNE do wszystkich 


263-73 podaje do wiadomości członkom T-wa, 
że został otwart: 
ju na Dolnym 

Scy skor 
opłaty, Bi 


zych informacji 


11-Listopada 2, tel. 217-97. 5663 
NAPRAWIAM bez śladu wszelkiego rodzaju 
uszkodzoną garderobę, Łódź, Śródmiejska 23, 
m. 2. 

GABINET KOSMETYCZNY „Wenus“, 
kowska 83, Wszelkie zabiegi 
kosmetyki. Porady bezpłatne. 


Fritz Hauser nie zna takich skrupułów. 

Krótko ale straszliwie raz jeden i drugi 
warknęła jego ciężka pała a Mroczek zwa- 
lił się na ziemię, niby rażony piorunem. 

Wprawną ręką miał capo Fritz! Nawet 
nie spojrzawszy na leżącego, wyszedł po 
tem z poza stert cegieł. Bacznie spojrzał na 
pracujących niewolników, ubranych w pa- 
siaki i skinął na innego „muzułmana'. 

Za chwilę i jego trup padł pomiędzy ce- 
giy. 

— Zwijać się, pracować, darmozjady je- 
dne! — grzmiał potem capo, wywijając ol- 
brzymią swoją pałą — bo zamorduję was 
wszystkich. 

W przerwie obiadowej koledzy, szukając 
schronienia przed deszczem, znaleźli nieru- 
chome ciało Mroczka. 

Otoczyli go żałosnym kołem. 

Orszewski przyklęknął obok niego i pod- 
niósł mu głowę. 

W sercu uczuł — chociaż tu w Oświęci- 
miu widział już tyle tysięcy trupów — nie- 
wypowiedzianą żałość. 

Oto w oczach jego umiera jeszcze jeden 
stary towarzysz. Ktoś, kto razem z nim 
pracował kiedyś w fabryce Brauera, dobry 
patriota — i ojciec tej, która obok Urszuli 
miała w jego sercu najcieplejszy kącik. 

— Piotrze — szepnął pochylając się nad 
nim. 

Czyżby go wskrzesił całym ogromem 
swojej żałości? bo oto lekko zadrżały po- 
wieki Mroczka a on spojrzał na niego pra- 


szedł obok Abla w stronę lasku rosnącego 
opodal ofiarnego stosu. 
Tylko, że Kain zamordowawszy brata, 


rium! — mruknął capo, który jako Nie- 
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DZIAŁ OGŁOSZEŃ: Potkova 102a; — 


W mamerach miedzieinych i Świa! 


lzląkł się potem swojego czynu. 


Adres Redakcji 3 Administracji: Łódź, 


Redaktor przyjmuje codziennie od 


Ceny ogłoszeń: Drobne — za wyraz petitowy. 
itecznych — 50 proc. drożej. 


wie, że przytomnie. 

— Zbigniewie — jęknął. 

Wargi jego poruszały się z trudem, wre- 
szcie wyszeptał: 


Piotrkowska 102a, Telefony: 129-13, 137-47. 
godz. 15—18, tel. 112-60. 


poza tekstom — 5 zł. lnne ogłoszenia za 


gwarantowane 
wszystkich typów znajdziesz tylko w firmie| dzi! 
telefon 


KUPIĘ wszelkie znaczki pocztowe do zbioru, 
5762} ABSOLWENT u 
szkół 
najkorzystniej kupisz 1 sprzedasz w Księ- 


2 |garni Naukowej, Piotrkowska 107. 6044 | 


TAPICERZY! Rymarze! Ramy do łóżek, kle- 


POKOST malarski (lniany), pokost podłogo- 


TOWARZYSTWO PRZYJACIÓŁ ŻOŁNIERZA 
Oddział w Łodzi, ul. Piotrkowska 97, telefon 


pensjonat w Wieńcu Zdro- 
lasku, z którego mogą wszy” 
tać za zniżką 35% od normalnej 
udziela sekre- 
5978 
FOTOGRAF Olejniczak powrócił — Łódź, ul. 


2930 


Piotr- 
nowoczesnej 
6036 | zatrzymać. 


(Kilińskiego 178) — „Mocny 


człowiek! 

„Wolność“ — (Napiórkowskiego Nr 16) 
„Szezęś 

„Roma” (Rzgowska 84) — „Kwiat młodo+ 


ści”. 
wa ZY (ul. Zgierska 26) — „Zygmunt 


„Włókniarze (Zawadzka 16)—,„ Czapajew" 


„Przedwiośnie* 
„Skłamałam* 

„Bałtyk* (Narutowicza 20) — „Jesse Ja- 
mes“, 


(Żeromskiego 74-76) 


NOWOCZESNY manekin dla modelki, ele-| „Tatry“ (Sienkiewicza 40) — „Meyerling“. 

ganckie wystawowe wieszadła rozsuwane| „Rekord“ (Rzgowska 2) — „Wielki wale”, 

sprzedamy, Legionów 25-a, tel. 183-65. 5089| „Bajka (Franciszkańska 31) — „Górą 
dziewczęta”, 

KUPIĘ 3 aparaty telefoniczne, Kilińskiego 


„Oświatowy“ OM TUR (Kopernika 8) — 
„Zwycięstwo na pustyni Nad program — 
Torpedo — Reprezentacja Łodzi 

Początek seansów w dni powszednie o g0- 
je 16, 18, 20, — W niedzielę i święta o go- 
je 12, 14, 16, 18, 20. 


Nauka 
Jntwersytetu vazi korepe- 


tycji zdolnym bezpłatnie, Oferty do „Ex- 
pressu“ pod „100%, 8104 


STUDENT (ka), który przygotuje do dużej 
matury z matematyki, fizyki, potrzebny od 


TAPIOERZY! Rymarze! Ramy do łóżek, kle. í zaraz, Wiadomość: tel, 172-26, godz. 13—18: 
ZNACZKI POCZTOWE Kicia Bioteo=s, | KURSY kroju i szycia przy Instytucie Prze- 
ZN; 2) izy! przy In 

aa Ea POCZICWE kupie, Piotrkowa | mysłowo-Rzemieślniczym Wojew, Łódzkiego. 


Zapisy na komplety roczne, półroczne í spe- 
cjalne kroju męskiego i damskiego przyjmuje 
sekretariat — E 


Soy EEEE EAV = Ean Wotirócolk ódź, Stefana Jaracza 14. 5154 
CI : Oi bz — 

RE ago TRONo, 754% PołudniowajpOLSKA YMCA SZKOLI SEKRETARKI 

BIUROWE. W drugiej połowie września b. r. 

Różne rozpoczynają się wykłady na kursie dla se- 


kretarek, zorganizowanym przez Ognisko 
Łódzkie Polskiej YMCA, W programie: ste- 
nografia, maszynopisanie, języki obce, orga- 
jnizacja biura i inne. Szczegółowych informa- 
cji udziela i dalsze zgłoszenia przyjmuje Ser 
kretariat Ogniska, ul. Moniuszki 4-4, C0- 
dziennie w godz, 9—20, tel. 153-77. '6032 , 


Zagubione dokumenty 


ZGUBIONO: upoważnienie i protokół, wyd. 
przez Urząd Ziemski na nazw. Kucharski 
Stanisław, wi zew, :w, Wspólna 


SKRADZIONO t torebkę, zawierającą dowody 
osobiste, patent handlowy, zezwolenie, kwity 
skarbowe, oraz inne dokumenty. Żmijewska 
Maria, 6 Sierpnia 37, Oddać papiery, resztę 
6076 


— Zanieś moje błogosławieństwo Han- 
ce... i bądźcie oboje bardzo szczęśliwi. 

Musiały mu się zamarzyć jakieś przeja* 
sne wizje, bo jak „gdyby uśmiechnął się. 
Przez chwilę leżał dalej+ w milczeniu, aż 
wreszcie zaczął znowu: 

— Ja umieram... ale ty synu uciekaj 
stąd i walcz dalej o sprawę dla której ja 
zginąłem... Wojna się skończy, ale w dal- 
szym ciągu trwać będzie walka o na pra- 
wdę wolną, i demokratyczną Polskę, Bẹ- 
dziemy krajem zniszczonym, zubożałym, 
materialnie i moralnie... dlatego wy, którzy 
zostaniecie przy Życiu, musicie podjąć tę 
walke: wszystkie warstwy społeczne, wszy- 
stkie klasy: inteligencja zawodowa, robot- 
nicy i chłopi, bo tylko zespolenie wysiłków 
wszystkich podniesie kraj z upadku. 

Mówił z coraz większym trudem. Z tru- 
dem złowił oddech i dokończył: 

— Tak będzie i tak być mu 
mój synu... PODAJ MI DŁOŃ! 

Ręka jego była już zimna. Orszewski wy* 
czuł w niej chłód śmierci. 

Palce Mroczka uścisnęły go mocno. I 
trwali tak przez chwilę: dwaj reprezentan- 
ci dwóch obcych sobie niegdyś światów — 
rzy zrozumieli się wreszcie tu w cieniu po- 
teligent, inżynier Zbigniew Orszewski, któ- 
rzy zrozumieli się wrezscie tu w cieniu po- 
sępnie wzlatujących w górę krematoryj- 
nych kominów oświęcimskiego obozu. 

Zaraz potem opadła głowa umierającego 
i Mroczek skonał, 

Orszewski nie zapłakał w obozie ani ra- 
zu, ale teraz z oczu jego popłyneły łzy. 

QD. c. n.) 


„. a teraz 
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